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REDAKCYA : 


Owoce polityki rządu Moraczewskiego 
i niedostatecznej wysyłki wojsk. 


Kraków, 17 maja. 

, (sy) Zbrodniczo doktrynerską i krótkowi- 
aca polityka rządu Moraczowskiego i opie- 
saałość, z jaką od sześciu miesięcy wysyła 
Się wojska do Galicyi wschodniej, zawsze w 
niedostatecznej ilości, aby mogły osięgnąć 
docydujące sukcesy — wydaje dziś przeraża- 
jące owoce. Ź Paryżu nadeszły bowiem wiel- 
ce alarmujące wiadomości, żę koalicya (czy> 
taj Anglia i Ameryka) godzi się na konce- 
pcyę Ukrainy i chce narzucić Polakom ro- 
zejm 1 linię demarkacyjną Bugu i Kamionki 
Strumiłowej, tak że Zagłębie borysławskie, 
pozostałoby w rękach Rusinów. Koalicya nie 
godzi się też m użycie wojsk Hallera w 
wschodniej Galicyi Stanowisko koalicya 
tłomaczy się zapatrywaniem, żo sześciomie- 
sięczny skuteczny opór Ukraińców przeciw 
Polsce, stwierdza dowodnie prawa Ukraiń- 
ców do Galicyi wschodniej. W. zapatrywa- 
mu tem umacnia polityków koalicyjnych 
tozbieżność zdań wśród polityków polskich, 
brak jednolitego frontu: żywioły lewicowe 
w Polsce oświadczzją się przecicź też za 
koncópcyą ukraińską i chęinio dzielą Gali- 
cyę (dr. Dłuski!!). 

' Społeczeństwo polskie w ogromnej gweoj 
większości protestuje jednak przeciw wyda- 
mu części Galieyi w ręce hajdamackie, pro- 
testuje przeciw „układom! 7 bolszewizow%- 
nymi Ukraińcami i przeciw narzuconej fa- 
£alncj linii demarkacyjnej. 

„Słowo Polskie* pisze: 

„Więc koalicya chce, byśmy zawarli ro- 
zęjm z Ukraińcami. Z którymi? Czy z pp. dr. 
. Panejką, dr. Łozyńskim i pułk. Witowskim, 

którzy odziani w skórę europejską, anty- 
Sząmbrują w Paryżu w poczekalniach dyplo- 
matycznych, jako rdzenni, rasowi przedsta- 
wiciele swego „narodu, czy też z ową mię- 
dzynarodową bandą rozmaitych Fiedlerów, 
_ Ehrlów, Doleżalów i Bonnów, których mie- 
liśmy zaszczyt oglądać we Lwowie i w Chy- 
rowie, jako reprezentantów Ukrainy, a któ- 


rzy nawet nio mogą już utrzymać podległej 
im dziczy w swych kondotjerskich dłoniach? 

I dalsze pytanie. Czem koalicya zagwa- 
rantujo nam, że Ukraińcy dotrzymają warun- 
ków rozejmu, oni, którzy już niejednokro- 
tnie i aż nazbyt dobitnie udowodnili, że 
wszolkie umowy i uklady uważają „za świ- 
stki papicru“? Jaką otrzymamy rękojmię, 
że ci namowai pupile ententy przestaną mor- 
dować naszych współbraci i rabować ich 
mienie, skoro bolszewieccy przywódcy noto- 
rycznie drwią sobie z wszelkich autoryte- 
tów koalicyjnych, a zresztą, gdyby- nawet 
chcieli wykonać postanowienią rozejmu, nie 
zdołają tego uczynić, bo nie panują nad 
swemi masami, bo nie potrafią utrzymać ża- 
dnego ładu prawnego. 

A wreszcie dlaczego właśnie mamy Zzaw- 
rzeć rozejm i to na warunkach znacznie gor- 
szych, niź w lutym, kiedy prócz Lwowa mie- 
liśmy otrzymać eałe zagłębie naftowe? Czy 
dlatego, że przeżyliśmy całe piekło marco- 
wego oblężenia Lwowa, wśród nędzy, głodu 
i deszczu granatów, że sami o własnych si- 
łach rozerwalismy pierścień wrażej przemo- 
cy i odrzuciliśmy wroga tak daleko od mia- 
sta, że nie może już oddawać się szatańskiej 
rozkoszy zabijania jego bezbronnych mie- 
szkańców? Czy mamy kapitulować dlatego, 

żeśmy się militarnie wzmocnili, że naszą 
sytuacyą wojskowa znacznie się poprawiła? 
Czy po to przez sześć długich ciężkich mio- 
sięcy czekaliśmy na przyjazd armii Hallera, 
aby ją teraz, gdy nareszcie pojawiła się w 
kraju, skazać na bez:zynnoźść i kazać jej 
obojętnie przypatrywać się, jak rozpętana 
dzicz ogniem i mieczem niszczy nasze zie- 
mie?“ 

„„Linię demarkacyjną między nami, a wra- 
żą hordą, noszącą miano Ukraińców, ` wy- 
znaczyć może tylko nasz oręż“. 

Taka jest opinia Lwowa, tak sądzi Kra- 

W 


i wojskowej. 
PADEREWSKI O SYTUACYL 


Warszawa. (Telef. od kor.) W piątek przed po- 
łudniem odbyło się wspólne posiedzenie komisy1 
Spraw zagranicznych -i wojskowej, na którem 
Paderewaki wygłosił expose. Na wstępie zazna- 
czył, że wiadomość o uchwale sejmowej, która 
nadeszła do Paryża w formie skażonej, jakoby 
- Polska żądała aneksyi Litwy, wywarła w kołach 
decydujących wrażenie ujemne (Wiadomość zo- 
stałą prawodopoboże umyślnie podana w Sposób 

przez naszych serdecznych przyjaciół, 
- aby nam szkodzić w Paryżu; nawet pojawiła się 
„o ępOnedencya jakiegoś p. Przetockiego (żyda) 
w „Tempe”, komentująca zupełnie fałszywie u- 
chw 'ałę sejmową i zarzucająca Polakom impery- 
i anekayonizm! Przyp. Red. 
© -Nad expose prezydenta ministrów wywiązała 
wię długa, b. ożywiona dy skusya. 
Dr. Głąbiński zgiocił trzy wnioski. 1) w spra- 
wie samodzielnego rozporządzania wojskami 
tlallera, które powinny.. podlegać naczelnemu 
dowództwu polskiemu. 2) w sprawie uznania 
prawa samostanowienia narodów zamieszkują- 


cych Litwę, z tem, Że Polakom [itewskim mu 
przysługiwać prawo wysłania posłów do Sejmu 
warszawskiego. 3) w sprawie intęrwencyi zbroj- 
nej w Galicyi Wschodniej, gdzie ludność polska 
przechodzi straszliwe martyrium. 

P. Daszyński w obszernej mowie atakował po- 
liiykę Komitetu Narodowego w Paryżu, tudzież 
Demokracyi Narodowej. Domagał się  usamu- 


dzielnienia wojsk Hallera i wyraził radość z po- 


wodu dążeń ukraińskich do utworzenia Samoi- 
stnego państwa ukraińskiego (Niesłychana jest 
ślepota tych polskich budowniczych Ukrainy i 
Litwy, doktrynerów, którzy. ińteresa polskie po- 
święcają interesom wrogich nam narodowości. 
Nie chcemy nie cudzego, ale swego nie damy!). 

P. Kamieniecki solidaryzował się zupełnie z 11- 
sią polityczną Paderewskiego. 

Dr. St. Grabski replikował w druzgocący spo- 
sób Daszyńskiemu i krytykował zasadę unii z 
Litwą. 

Dyskusya nie została wyczerpana a pasiedze- 
Liu Odroczona 
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Brońmy Galicyi 
i Cieszyna l 


Warszawa. (Telef. od kor.) „Gazeta Warsz.“ 
ogłasza wywiad swego korespondenta z p. Ma- 
ryanem Seydą, kierownikiem Biura Prasowe- 
go Komitetu Narodowego, który wzywa spo- 


, łeczeństwo polskie do energicznej akcyi w spra- 


wie Galicyi Wschodniej i Cieszyńskigo. Sytua- 
cya.jest bardzo poważna, niebezpieczeństwo gro 
źne. 

Warszawa, (TeL od kor.) W Warszawie kra- 
żyły od wczoraj wielce alarmujące pogłoski, 
jakoby Cieszyn został przez enteutę przyznany 
Czechom. 

Pogłoski te zostały o tyle sprostowane, że 
Paderewski otrzymał dziś z Paryża telegram, 
iż sprawa nie jest jeszcze przesądzona, 


P. Dłuski solidaryzuje się 
z Ukraińcami. 

Paryż. (Tel. wł) Na posiedzeniu Komitetu 
Narodowego dr K. Druski, zastępca delegata 
polskiego na konferencyę pokojową, złożył do 
protokołu votum separaium, że podziela aspira- 
cye Ukraińców, dążących do utworzenia nieza- 
wislego państwa ukraińskiego i zgadza się na 
podział Galicyi. 

Dr Dłuski wziął także udział w obiedzie, u- 
rządzonym przez Ukraińców. 


WARSZAWA W OBRONIE GALICYI WSCHO- 
DNIEJ. 

Warszawa. (Tel. od kor.) Wiadomości mad- 
chodzące z Galicyi Wschodniej i z frontu lwow- 
skiego, wywołały w mieście silne wrzenie. Do 
Warszawy przybyli delegaci komitetu obrony 
kresów wschodnich, Projektowany jest ogro- 
moy wiec manifestacyjny w niedzielę. 

„Gaz. Warszawska“ donosi o znacznym su- 
kcegie wojsk polskich koło Rudek i Kulikowa. 


Minister kolejowy 


a bolszewicki związek 
kolejarzy. 


Już kilkakrotnie wzmiankowaliśmy z oka- 
zyi omawiania dążności bolszewickich mię- 
dzy polskimi kolejarzami, że obecny kiero- 
wnik ministerstwa kolejowego dążności ta 
popiera. — Dzisiaj sprawę tę rozpatrzymy, 
obszerniej, aby nas nie posadzano o goło- 
słowność. 

Kiedy p. Moraczewski dzierżył teke mi- 
nistra kolejowego, teraźniejszy minister ko- 
lejowy p. Eberhart jako szef sekcyjny spra- 
wował właściwie już funkcye ministra, bo 
p. Moraczewski jako prezydent ministrów. 
nie miał do tego czasu. 

Z chwilą urzędowego złożenia tej teki 
przez p. Moraczewskiego wyawansował p. 
Eberhardt na kierownika minister. kolei i do 
tej pory urząd ten piastuje. Pod egidą obu 
tych panów zwołano w grudniu 1918 wiec 
kolejarzy polskich do Warszawy, a na aran- 
żera wiecu sprowadzono z Galicyi druka- 
rza(!) p. Kaczanowskiego, który z kolejniet- 
wem miał tyle tylko łączności, że jako so- 
cyalista redagował w Galicyi pisemko re- 
wolwerowe dla kolejarzy i gospodarzył wkła 
dkami kolejarzy, składanemi na rzecz orga- 
nizacyi socyalistycznej kolejarskiej, nie zda- 


| jąc z tych wkładek nigdy rachunków. Dru- 


Zakład artystycznego krawiectwa damskiego 


T. W 


ĘGLARSKIEGO 


KRAKÓW, ul. Gołębia 5. — Tel. 1518. 
wykanuje kostyumy z. własnego najlepszego. 
iak również z powierzonego materyału. siss 
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gim aranżerem wiccu kolejarskiego był ró- 
wnież nie kolejarz, komisarz sowietów ro- 
wyjskich z Moskwy p. Borensztadt. 

P. Kaczanowskiemu powierzyli inicyato- 
rowie wiecu ułożenie statutu dla związku 
kolejarzy w Polsce. Przedłożony na wiecu 
siatut zawierał postanowienia o tendencyach 
wybitnie bolszewickich dla państwowości 
polskiej talk niebezpieczne, że kolejarze ga- 
iicyjscy i śląscy oraz niektórzy z Kongre- 
sówki nie należący do partyi socyalistycznej 
widząc, że uczestnicy wiecu ślepo słuchają 
komendy p. Kaczanowskiego i Borensztadta 
opuścili ten wiec demonstracyjnie i założyli 
przeciwko uchwałom wiecu pisemny protest 
podnosząc, że wiec nie może być uważany 
za wiec ogółu polskich kolejarzy, bo brakuje 
na nim delegatów z Galicyi wschodniej i z 
Poznańskiego. Protektorów wiecu t. j. pp. 
Moraczowakiego i Eberhardta protest ten je- 
dnak nie otrzeźwił. 

Statut przyjęto w brzmieniu przedłożenem 
przez p. Kaczanowskiego i ani p. Moraczew- 
ski, ani p. Eberhart Imieniem Rządu polskie- 
go nie podniósł przeciwko statutowi żadnych 
zastrzeżeń. 

Na szczęście sfery wojskowe oceniły ten- 
deneye statutu i nie zgodziły się na I, ię ekaa Z2- 


BOLSZEWICY Zapragie 


twierdzenie, kolejarze zaś galicyjscy przy- 
gotowali w porozumieniu z Poznańczykami 
statut i uzyskali dla niego zatwierdzenie tu- 
tejszych władz politycznych. ikcya ta ze- 
psuła ogromnie szyki kolejarzom z Kongre- 
sówki į ich opiekunom. 

Odtąd rozpoczyna się między kolejarzami 
polskimi agitacya za statutem Komgresówki 
(ułożonym przez Kaczanowskiego) a prze- 
ciw zatwierdzonemu statutowi Ogólnego Za- 
wod. Bezpartyjnego Związku Kolejowców. 

Agitacya ta była naturalnie potrzebną, 
przedewszystkiem w Galicyi i na Śląsku, 
żeby p. Kaczanowskiemu nia odbić starych 
zwolenników, a pozyskać nowych. 

Z polecenia p. ministra Eberhardta udzie- 
lono więc w Galicyi kilku krzykaczom i agi- 
tatorom socyalistycznym płatnego urlopu 
służbowego i w ten sposób na koszt państwa 
jednano zwolenników dla bolszewickiego 
związku kolejarskiego. 

Do rzędu tych urlopowanych należał ta- 
kże ów konduktor Grylowski, który prze- 
wodniczył deputacyi, żądającej natychmia- 
stowego ustąpienia dyrektora kołel p. Zbo- 
rowakiego, 

fDokończęnie nastąpi). 


i ierichonić polskie Koleje, 


Większość kolejarzy Oparia się słanowczo bolszewickim 
zakusom. 


Warszawa. (Tel. od kor.) Wczoraj rano o godz 
7 rano odbyło się zgromadzenie komunistyczne, 
na którem postanowion. przeprowadzić strejk ko 
lejowy za każdą cenę. O godzinie 11 rano wstrzy 
mano niektóre pociągi przemocą, Do godziny 8 
wieczorem strejk trwat w warsztatach  koleja- 
wych. Znaczna część kclejarzy warszawskich i 
prowincyonalnych dą strejku przystąpić nie 
chce 

W ciągu doia szły jedynie pociągi wojskowe 
i aprowizacyjne. 

Dziś w nocy strejk prawdopodobnie się zakoń- 
czy, gdyż posiada on jedynie znaczenie demon- 
atracyjne, w kierunku polityki komaalstycznej. 

Warszawa, (PAT). Ruch kolejowy został czę- 
ściowo przywrócony po parogodzinnej przerwie. 
Żądania pracowników przedstawione rządowi s% 
natury ekonomicznej. Ruch wojskowy z tego pu- 


è 


'KAZIMIERZ MISSONA, 


REFORMA GIMNAZYUM 
A UNIWERSYTET. 


(Z powodu oświadczenia uniwersytetu lwow- 
skiego w sprawie nauk humanistycznuch). 
— 

ay (Dokończenie). 

Dlatego więc należy usunąć wszelaką 
średniowieczyznuą łacińską z uniwersytetu. 
Język aktów uniwersyteckich powinien być 
polski. Należy wykłady teologii prowadzić 
w języku polskim. Wszeluiką terminologię 
(okreslnictwo) obcą należy spolszczyć. Na- 
leży zreformować katedry łaciny i greki na 
instytucye badania języka łacińskiego i gre- 
ukiego, kultury i życia społecznego tych na- 
rodów, a usunąć uprawianie konjekturowa- 


wodu nic nia ucierpiał. 

Warszawa. (PAT). Obywatelskie stanowisko 
większości kolejarzy polskich ujawniło się w 
proteście powizętym w dniu wczorajszym. 1'0 
zajściach strejkowych urzędnicy Wydziału tete- 
grafu uchwalili następujący protest. Wobec ta- 
go, że świeże zarządzenia Sejnu i rządu wyls- 
źnie dążą do polepszania warunków bytu prą- 
cowników kolejowych, sekcya biuralistów Dy- 
rekcyi warszawskiej potępia stanowczo wystą- 
pienie pewnej gn. /y pracowników węzła war- 
szawskiego, dążących w celac czysto party|j- 
nych do wywołania ogólnego bezrobocia, które- 
go następstwem w obecnym czasie, musi być 
tylko anarchia a zatem głód, i nędza, całego o- 


gółu, Podobne działanie tych grup, w czasie gdy 


bracia nasi dobywają ostatnich sił, aby obromć 
od najazdu mienie nasze, sekcya uważa za ró- 


wie dowiedzą się tylko tyle, „,was in den | 


Buechern steht‘ (Faust), winni badac dzieła 
zajmujące się kwestyami, które leżą w za- 
kresie ich studyów. i 
Należy zerwać z tak zwaną wolnością 
nauki, czyli odjąć uczniom możność nieu- 


czenia się, a żądać natomiast przedkładania 


stale wyników samodzielnej pracy i oceniać 
je stale. Tego wymaga tkwiąca w charak 

rze naszej młodzieży niestałość, którą =, 
ży tępić bezwzględnie. 

Nie można dopuścić do tego, ażeby profe- 
sor uniwersytetu odgradzał się od uczniów 
chińskim ffurem książek i swego stanowi- 
ska, lecz powinien wejść w życie młodzieży, 
poznać jej potrzeby materyalne i duchowe 
i stać się jej kierownikiem. 

Przychodzący na uniwersytet uczeń nie 
ma być „akademickim“ obywatelem, lecz 
powinien otrzymywać tutaj kierunek życio- 
wy ną rzeczywistego obywatela, gdyż jest 


nia i nieowocne zajmowanie się wątpliwe- |to młodzian dojrzały zaledwie do satudyów 


mi hipotezami, budowaaemi na wątpliwych 
iragmeniach. 

Nie średniowieczne wykłady, nie litogra- 
fowane skrypta mają być podstawą nauki 
uoznia na uniwersytecie. Musi nią być nau- 
ka żywa, podawana żywymi sposobami, li- 
cząca się z materyałem młodzieży i jego po- 

wzebami. 

Uniwersytet powinien przeobrazić się w 
szereg seminaryów naukowych, w których 
mają kształcić się grupkami uczniowie uni- 
wersytetu, nie słuchacze. Przeprowadzone 
pod kierownictwem profesora badania nale- 
ży ujmować następnie w całości, zaokrygla= 
jące i pogłębiające osiągnięte wyniki. Za- 
miast słuchać wykładów, z których ucznio- 


samodzielnych. 

Wykłady i ćwiczenia, jakie prowadzą pro- 
fesorowie, powinny być oceniane przez da- 
ny wydział co do ich wartości dla uczniów, 
nie mniej prace, jakie się im zadaje; zdarza 
się bowiem nieraz, że prace te nie mają 
związku z tem, czego uczeń potrzebuje dla 
swoich studyów, a stanowiątylko pomocni- 
czy substrat dla osobistych studyów profe- 


Sora. 
Nietylko grono profesorskie, lecz także 


ministerstwo powinno badać ściśle, czy.kan-. 


dydat nadaje się na profesora uniwersytetu 
i czy posiada obok przymiotów naukowych | 
także własności pedagogiczne i sy aw- 
CZO. 


 dọmagac się 


= 


wnoznaczną ze zdradą narodu Í E da 
ODEZWY PADEREWSK%IEGO, EBERHARDTA 
„. I GEN. HALLERA. 

Warszawa. (PAT.). Prezydent ministrów Pa- 
derewski wystosował wczoraj następująco Ode: 
zwy do kolejarzy: 

Uznając trudne warunki waszej pracy tak 
ważnej dła najżywotniejszych interesów pal 
stwa Rada ministrów uchwaliła nadzwyczajne 
dodatki miesięczne drużyźniane, zapowiedzia- 
ne depeszy ministra koloi z dnia 13 bm. Rada 
ministrów zdaje sobie dokładnie sprawę z tego, 
że pomoce ta może nie zaspokoi w zupełności 
wszystkich waszych potrzeb, jednakże dopóki 
trwa wojna, od której załeży los. ojczyzny, do- 
póki do kas skarbowych nie znczną napływać 
normalnym biagiem podatki, wszyscy bez wy- 
jątku pracownicy państwowi muszą cierpliwie 
zmosić ciężki niezaprzeczenie los, pierwszych za- 
stępców pracowniczych przy odbudowie ojczy- 
zny. Wierzę, że kolejarze uznają słuszne powody. 
uchwały Rady ministrów, kierując się poczu- 
ciem obowiązku obywatelskiego nie dopuszcza 
do zakłócenia ruchu ńa kolejach, zgubnego di» 
sprawy ojczystej. I. Paderewski. 

Odezwę powyższą rozesłano do wszystkich 
dyrekcyi kolei państwowych i wszystkich sta- 
cyi kołejowych. 

Równocześnie min, koła Eberhardt wydał do 
wszystkich dyrekcyi kolejowych następujący 
okólnik: Sejm ustawodawczy uchwalił dnia 13 
bm. dodatek miesięczny podwyższyć o 25 pro- 
cent. W dyrekcyi warszawskiej j radomskiej o- 
trzymają: (samotni po 128 Mk. utrzymują je- 
drego albo dwóch członków rodziny po 187 i pół 
Mk. inni po 250 Mk. W dyrekcyach krakowskie) 
i lwowskiej samotni po 250 K, utrzymujący Je- 
duego albo dwóch członków rodziny po 375 K, 
iuni po 500 K. Przygotować listy za maj. Pie- 
riądze wkrótce bedą przekazane, szczegółowa 
wyjaśnienia klas dodatków przesyła się pocztą. 


Warszawa. Na wszystkich liniach kolejowych 
ukazał» się odozwa dowódcy armii gen. | b 
treści następującej: 

„Kolejarze! Wasza służba jest jedną z REL: 
saych i najodpowiedzialniejszych, Wyżywienie 
całej ludności Polski, jak i wszelkie operacye | 
przedsięwzięcia, cay to na froncie, czy na ty 
łach, zależy głównie od sprawności i szybkości 
przewożenia transportów wojskowych i żywno: 
ści, przeto praca wasza i odpowiedzialność. jest 
również wielka, jak i żołnierzy, walczących na 
froncie. Wy tworzycie tę drugą armię, ktora 
sprawnością i porządkiem zapewnia Polsce wol- 


Od profesorów uniwersytetu należy wy” 
magać zaopatrzenia młodzieży w podręczni- 
ki uniwersyteckie danych działów. Jest ta 
bowiem nieładnie, że mimo kilkudziesięciu 
lat istnienia uniwersytetów polskich, słucha- 
cze muszą posługiwać się w niejednym dzis” 
le tylko niemieckimi podręcznikami: (np. i li- 
teratura, gramatyka grecka, rzymska, ało- 
wiańska itd.). 

Proponowana reforma dotyczy, z odpo- 
wiedniemi zmianami także innych wydzia- 
łów uniwersytetu. 

Autonamia uniwersytetów nig ma być 
przeciwstawieniem się ich społeczeństwu i 
jego potrzebom, lecz ma być oryentowaniem 
się w nich i ich uprzedzaniem. W przeciw- 
nym razie uniwersytet, złożony z ludzi po- 
krewnych sobie duchem, staje się kastą u- 
czonych i uprawia mandaryństwo duchowe, 
mie liczące się Z potrzebami życia. 

Uniwersytet musi pamiętać o tem, ł6 u- 
trzy muje go społeczeństwo i ma prawo u- 
pomnieć się o jego reformę. Społeczeństwo 
zaś nie uważa uniwersytetu za instytucy3 
uczonych, mających jako wyłączne zadanie 
pielęgnowanie nauki dla nauki, lecz za szko: 
ły wyższą, mającą kształcić młodzież. Co in~ 
nego bowiem jest szkoła wyższa, a co inne» 
go akademia, będąca wolnym związkiem u- 
czonych, pielęgnujących naukę dla nauki i 
o:wiecających się wzajemnie. 

Nowa Polska żąda nowych stosunków | 
nowych ludzi. Dłatego równocześnie z re- 
fermą sapiy średniej 8 ołeczeństw» "musi 

reformy unii ersy tetó > 
£24 Szkołę, podającą 1 wowidkkj al 4 


bami życia, | € 
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1ość. Dotychczas sprawowaliście wasz cis! s 
«wiązek z całem poświęceniem się i zasłużyli- 
ście już sobie na jak największą cześć i podzię- 
towamie. Liczę też na wasz honor i patryotyzm 
'dobrą współpracę ku chwale naszej ojczyzny. 
Wszelkie usterki i nieporozumienia należy w 
tych ciężkich chwilach kłaść w ofierze na ołta- 
rzu ojczyzny, a bądźcie pewni. że pozostaniecie 
w dobrej pamięci całego społeczeństwa i bę- 
dziecie mieli zapewnioną wdzięczność narodu. 
jak wszyscy, którzy dobrze służyli powstającej 
«jczyźnie". 


S BI traktatu pokojowego. 


Warszawa, 15 maja. 

„Państwo czecho-słowackie będzie obejmowa. 
ło terytoryum autonomiczne Rusinów na połu- 
dme od Karpat“ tak brzmi decyzya kongresa 
pokojowego. 

Co ten paragraf oznacza w odniegieniu do 
Polski i jakie stąd wypłyną skutki? 

Przez usadowienie się Czechów po drugiej etru 
nie Karpat i wchłonięciu komitatów Ukraińskich 
rozpoczną się starania i zabiegi czoskie około 
pozyskania Łemkowszczyzny. 

Dzisiaj już mamy przedsmak tej akcyi w for- 
mie rozległej agitacyi czeskiej, popieranej przez 
rząd pragski. Agitacya ta rozpoczęła się pa- 
szkwilami skierowanymi na barbarzyńców Pola- 
ków“ £ wymyślaniem na wszystko co polskie i 
nasze — i nie ulega wątpliwości, że nie ustanie 
ona po zawarcia pokoju. Skutkiem tego w naj- 
bliższych już latach będziemy mieli silną rusiń- 


ską iredentę w samom sercu Polski na kilkana- 


cie kilometrów od Krakowa. 

Przecież niedawno jeszcze czytaliśmy, że Za- 
kopane jest osadą czysto czeską spolonizowaną 
tylko w ostatnim wieku. 

Aspiracye czeskie pójdą niewątpliwie o krok 
dalej, źżdziebełko naprzód w okolice Krosna 1 
naszych terenów naftowych — to jaene i zro- 
zumiałe, bo Czesi nafty potrzebują i podobnie 
jak Zagłębie karwińskie stać się mogą naftowe 
pokłady w Małopolsce „koniecznie potrzebne do 
życia Czech“. 

Otoczeni przez wrogów z zachodu i wschodu 
zrskujemy mocą paragr. 81. nowego przeciwni- 
ka na południu i to przeciwnika tem grożniej- 
szego, że w każdej chwili gotów będzie poszu- 
kaé sojuszu z Rosyą na nowo odradzającą 819 
pod auspicyami pp. Izwolskich. i 

TY rzcezypospolitej czecho-słowgckiej obecne 
stoeunki nie są i nie mogą być miarodajne co do 
urzyszłego ukształtowania się linii politycznej. 
Czechy nie mają jeszcze parlamentu i nie prze- 
prowadziły jeszcze wyborów. 

Czeska racya stanu nie ostoi slo wobec powa- 
znej opozycyś grożącej od poważnej maniejszo- 
ści niemieckiej. 

_ Niewiadomy jest jeszcze stosunek Słowaków 
do państwa czeskiego. 

Wszystko to ułoży się dopiero 2 biegiem cra- 
ŝu po zwołaniu parlamentu w Pradze. 

Tak czy owak dzisiaj już można twierdzić z 
matematyczną Ścisłością, że Czesi wejdą w so- 
jusz z Rosyą, obojętne jaka ona będzie, demo- 
kratyczna czy careka, bo Rosya 6tanowi RARI- 
ralne ujście dla przemysłu czeskiego. i 

Łudzłć się także nie można, ż6 Rosya wej- 
dzie w blizki kontakt z Niemcami. 

Zbyt silną jæt tradycya niemiecka w Roevi, 
zbyt bliskie sąsiedztwo j za wielki przemysł nie- 
miecki pozbawiony w dodatku kolonii, aby znisz 
czonej doszczętnie Roayi i wypartym a zachodu 
Niemcom nie zależało na zawarciu przyjaźni. 

„Lee amis de noe amis sont nos amis“ mówi 
stare przysłowie francuskie więc: 

Czeei przyjaciale Rosyan, zmuszeni polityką 
wewnętrzną i silnie reprezentowanym żywiołem 
niemieckim jeśli nie pogodzą się z Niemcami to 
w każdym razie nie będą mogli prowadzić poli- 
tyki bezwzględnie antyniemieckiej, do czego Pot 
Ska jest i będzie przymaszona. Jak latarnia 
morską wysterczać będzie Rzeczpospolita poleka 
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„DZTE POLSKI” 


le nieprzyjaznego 8óbie mof<4; dzisiaj już bardzo 
(zagrożona w posadach. K 
i Jedynie utrzymać się może Polska wtedy, gdy 
usunie mocą swej wewnętrznej siły, ładu i na- 
rodowej karności silną budowę państwową O 
którą rozbiją się fale wrogich żywiołów. 
Tylko wtedy nie będzie narażona Polska na gro- 
żącą jej zagubę gdy, cechce i potrafi już dzisiaj u 
kładać się z sąsiadmi i udaremniać wrogie ich 
zakusy i unicestwiać każdą myśl niszczycielską. 
Sąsiedzi nasi pracują gorączkowo, zarzucają sie- 
ci na ludność, którą nie trudno byłoby pozyskać 
dla Rzeczypospolitej. Z żalem powiedzieć mu- 
eimy, że u naa się nic nie robi, że dalekowidztwo 
naszych dyplomatów nie sięga po za podwórko 
a spory partyjne pochłaniają. najlepsze mózgi. 

Nienrzyjaciele pracują, pamiętajmy o tom.. 

——00)— 0 

Warszawa, (PAT). Komisya zagraniczna I woj 
skowa odbyły wspólne zebranie zagajone przez 
niarszałka Sejmu pod przewodnictwem etarsze- 
po wiekiem przewodniczącego jednaj z obu Ko- 
mssyi posła Grabskiego. Prezydent ministrów 
miał sprawe z postanowień kongresu paryskiego 
co do granicy polskiej, co do sprawy Cieszyń- 
skiej, oraz kresów na wschodzie północnym I pu- 
łudniowym. Sprawszdanie zarówno jak i dysku- 
yc uznano za poufne. W dyskusyi zabiorali pios 
prsłowie Głąbiński, Daszyński, Kamieniecki i 
Grabski. Wobec znacznej liczby wpisanych do 
głosu komisya na wniosek posła Anusza posta- 
nowiła odroczyć obrady do soboty dnia 17 bm. 
Crrócz tero postanowiono, aby obaj przew oam- 
c: cy- w porozumieniu z przewodniczącym kom- 
avi konstytucyjnej zglocili się do marszałka o 
przydzielenie zjodnoczonym komisyom rezolucy( 
przez Sejm przekazanych komisyi konstytucyj- 
nej. a dotyczących sprawy kresów wschodnica. 
Rezolucye te będą stanowiły podstawę dalszej 
dyekusyL > 

Morawska Ostrawa. (Tel. wł. biura pra- 
sowego). Czeti Ostrawscy przestraszeni są 
wiadomością, że spór czesko-polski ma być 
ugodowo załatwiony. Prezes Narodnego Vy- 


Bu. 8. 
boru dr. Peltz udał się w tej sprawie wraz 
z Kożdoniem do Pragi celem zaprotestowa- 
nia przeciwko załatwieniu w ten sposób spra 
wy cieszyńskiej. Także zjawiła się u Masa- 
ryka deputacya posłów, interweniując w 
kwestyi rozwiązania problemu Księstwa 

Cieszyńskiego. Na zgromadzeniu Naródo- 
wym posłowie socyalistyczni czescy interpe- 
lowali także w tej sprawie. 

Cieszyn. (Tel. wł. biura prae.). Zaborczość 
czeska nie czeka ani na układy, ani na płe- 
biscyt, lecz mnoży .,fakty dokonane“. Ko- 
misya Kządząca w Morawskiej Ostrawie 
przyjęła większością głosów wniosek prezy- 
dyum, o połączenie w jedną wielką gminę 
Morawsko-Ostrawską, kilkanaście gmin s4- 
siednich pogranicznych, z których następu- 
jące znajdują się już nie na Morawach, lecz 
na Śląsku Cieszyńskim mianowicie: Polska 
Ostrawa, Kończyce Wielkie i Małe, Michał. 
kowice, Radwanice, Gruszów i Muglinów. 


O TEATR W CIESZYNIE. 


Cieszyn. 15 maja. (tel. wł. biura pras.) Dosko- 
trale charakteryzującym nastrój mniejszości nie- 
mieckiej na Śląsku Cieszyńskim jest fakt uchwa- 
ły tutejszej komisyi teatralrej, złożonej z Ba- 
mych Niemców i zarządzającej teatrem niomiec- 
kim, będącym prywatną własnością. Wobec u- 
kchńczenia sezonu, wyłoniła się myśl wynajęcia 
teatru na kilka przedatawień polskich. Komisys 
projekt odrzuciła 43 głosami przeciwko 36. Jest 
to wyraz opinii Niemców, dzielących się na an- 
tzgonistów polskości Śląska į ugodowców. 


STREJK ROBOTNIKÓW CZESKICH 
W OSTRAWIE. 


Cieszyn. (Tel. wł. biura pras). Strejk jene- 
ralny robotników w czeskim rewirze górni- 
czym Ostrawskim przybrał znaczne rozmia- 
ry. Strejkujący wysłali do Pragi, oprócz żą- 
dań ekonomicznych, także polityczne skie- 
rowane przeciwko militarvzmowi i oświad- 
czają się za natychmiastowem zawarciem 
pokoju. 


Niemcy chcą zgnieść Polaków 


w Prusiech Wschodnich in: 


v, 
a s 


STAN OBLĘŻENIA NA ŚLĄSKU I WRZENIE WŚRÓD ROBOTNIKÓW POLSKICH. 


Poznań. (Tel. wł). Komenda „,Grenzschu- 
tzu“ skonfiskowała nakład „Mazura w 
Szczytnie, zamknęła wydawnictwo i arcszto- 
wała wydawcę i redaktora- Nastapiły też li- 
czne aresztowania działaczy polskich. 

Z Górnego Śląska nadchodzą alarmujące 
wieści: 

Niemieckie władze rozwiązały Podkomi- 
saryat Naczelnej Rady Ludowej 1 areszto- 
wały wielu działaczy polskich. Na całym 
Górnym Śląsku został zaprowadzony stan 
oblężenia. Wśród robotników polskich za- 
rządzenia te wywołały bardzo silne wrzenie. 

Berlin. (PAT). Odbyły się tutaj ponowne 
demonstracye protestujące przeciw podykto- 
wanym warunkom pokojowym. Manifesta- 
cyo tym razem zorganizowali socyaliści wię- 
kszości. Wygłoszono szereg mów skierowa- 
nych przeciw entencie i Polakom. Socyaliści 
wypowiedzieli się jednomyślnie, że Polste 
nie należy oddać anł piędzi ziemi, że nale- 
ży przygotować się do zbrojnej obrony Po- 
znańskiego, Śląska i Prus zachodnich. W po- 
dobnym sensie przemawiał Scheidemann. 
Mowę jogo cechowała głęboka nienawiść do 
rządu polskiego. Wogóle cały socyalizm 
niemiecki staje zwartą imasą przeciw posta- 
nowieniom ententy. 

Beriłn. (PAT). Kongres senatów i korpo- 
racyi studenckich na którem reprezentowa- 
nych było 43 wszechnic niemieckich posta- 
nowił na propozycyę ministra wojny Noske- 
go wezwać natychmiast wszystkich  zdoł- 
nych do broni studentów do walki o kresy 
wschodnie. 


Poznań. (PAT). Pisma niemieckie w Pru- 
sach wschodnich wzywają ogłoszeniami o- 
chotników do wstępowania do korpusów 
mających wyruszyć przeciw Polakom. Ode- 
zwy takie podpisują wybitni dziadacze nie- 
mieccy. W jednej z tych odezw powiedziano, 
że niedługo do Prus wschodnich przybędą 
roje lotników polskich, którzy zarzucą spo- 
kojne miasta i wsi bombami, więc niech się 
zgłaszają artylerzyści, aby była obsługa do 
ostrzeliwania samolotów. Ogłoszenia takie 
wywierają łatwo zrozumiałe zaniepokojenie 
a nawet popłoch. Niemieccy mieszkańcy 
Prus wschoduich pakują swoje rzeczy i czę- 
ściowo wyjeżdżają. Wczoraj w nocy w 0l- 
sztynie na dworcu kolejowym widziano bar- 
dzo wiele rodzin niemieckich z okolice Szczy- 
tna, które wyjeżdżały w głab Niemiec. Pod- 
różni ci opowiadają sobie niestworzone rze- 
czy © zb!iżającej się wielkiej armii polskiej. 
która zbliżyła się już do Prus wschodnich, 
mimo, że oddziały armii polskiej stoją spo 
kojnie w Chorzelicach i Myszyńcu. 


PLOTKI NIEMIECKIE. 


Poznań. (PAT). We wtorek rozeszła eic 
w Olszynie pogłoska, że Polska wypowie- 
działa Niemcom wojnę. Widać z tego, że 
wśród Niemców panuje wielkie zdenerwo- 
wanie. W Szczytnie obiegały znów pogłoski 
że wojska polskie przekroczyły granicę Ma- 
zurów i znajdują się. juź w Niborku i Dzial- 
dowie. 

Poznań. (PAT). Komunikat sztabu gene 
radnego wojsk polskich z dnia 16 bm. 


z siedzibą urzędową w K RAROWIE 
przy ul. Grodzkiej 26. Telefon 5444 


Inżynier Artur Bromowicz kupuje i sprzedaje dobra, parcele budowlane, przeprowadza wszelkie pomiary obszarów dworskich i wlo- 


ściańskich, oraz wydaje plany dla hipoteki. = Zgłoszenia przyiwnie osobiste i pisemne. , 
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Str. 4. 


Front północny. Popołudniu i w nocy o- 
steń ciężkiej artyieryi niemieckie! i miota- 


bzy min na nasze pozycye pod broniewem 
Milewem, iobrogoszcza i Varkowem. W 
R a j Dolwogoszczy ogień wyrządził 


szkody w budynkach. Pozatem przez calą 
uoc ogień kulomiotów na odcinku Kujaw- 
skim. Na innych odcinkach spokój. 

Front zachodni. Miedzy Warta a Odrą zna 
szna działalność patroli niemieckich. 

Front poiudniowy. Oprócz utarczek patro- 
li na różnych odcinkach spokój. 

W roczyńshi, jen.-podp. szef sztabu. 


Naczeina Rada Ludowa 


w Poznaniu 


razowiada, że gwałty Niemców przeciw Pofa- 
kom ma terenach przyznanych Polsce będą ka- 
rane według prawa wojennego. 
Poznań, 15 maja. 
_Komisaryat naczelnej rady ludowej wydał na- 
«tępującą odezwę: 

Obywatele! Zwycięska koalicya na konferen- 
eyi pokojowej w Wersalu rozstrzygnęła loe zie- 
mi połskiej. Rzeczpospolita Polski wchodzi w 
swo nieprzedawnione historyczne prawa. Zape- 
wnia ona każdemu obywatelowi jakiegokolwiek 
wyznania lub języka swobodę i poszanowanie 
jego praw, zwyczajów i obyczajów. Niesumaen- 
ni agitatorzy i awanturnicy pracują nad tem, a- 
by uniemożliwić dalszy spokojny rozwój wypad- 
ków, aby unicestwić zaczątek zgodnej współpra- 
cy. Głoszą oni hasła gwałtownego orężnego opo- 


„DZIENNIK POLSKI 


po 1uesłychanych ofiarach przez nich 


ru, który. 


wszczotej | przediużanej wojny światowej, zalać - 


ma morzem krwi i pożogi prusko-polskie dziei- 
niee j w zgliszcza je obrócić. Rzeczpospolita pol- 
ska w najściślejszym sojuszu ze zwycięską koa- 
licyą wystąpi bezwzględnie przeciw każdemu zi 
miarowi, skiorowanemu przeciw postanowientom 
kongresu pokojowego. Komisarvat rady ludowej 
w Poznaniu, jako mandataryuez rządu Rzeczy- 
pospolitej polskiej, ostrzega wszystkich obywa- 
teli dzielnic, przyznanych przez koufurencyę po- 
kojową Polsce, przed miesumiennyini agitatoru- 
mi. Każdy akt oporu, rokoszu, nieposłuszeństwa, 
steroryzowania lub poniewierania mseszkańcow 
polskich dzielnic, niezajętych jeszcze dotych- 
czas przez wojsko polskie, popełniony po dniu 
8 maja 1919 r., karany będzie surowo według 
prawa wojennego. Każdy odpowiadać będzie 


swa osobą. mieniem i życiem za czyny gwałtu | 


lub niepodporządkowania się wyrokom konferen 
cyi pokojowej. 

Obywatele niemieckiej narodowości. W dz- 
siojszej chwili bardziej niż kiedybadź kardynat- 
nym obowiązkiem obywateli jest. spokój. W olma 
demokratyczna Rzeczpospolita polska spodzie- 
wa się, że każdy trzeżwo i jasno zdaje sobie spea 
wę z faktycznego polożenia politycznego. Tyi- 
ko we wspólnej prey, we wspólnem porozumie- 
niu j w najdalej idącej tolerancyi znajduje ona 
rękojmię dla wspólnej, swobodnej, zgroze wojny 
światowej usuwającej przyszłości. Zawierzcie 
wolnej, demokratycznej, prawa wszystkich 6z4- 
nującej Rzeczypospolitej polskiej. 

I omisaryat naczelnej rady ludowej. 


-Nn 1 


Na wszystkich frontach polskich świetne postępy. 


(BRAWUROWE ATAKI NASZYCH WOJSK ŁAMIĄ NIEPRZYJACIELSKIE SZEREGI. 


! Warszawa. (PAT). Komunikat sztabu ge- 
neralnego wojsk polskich z dnia 16 maja. 
Front galicyjski. Na wschód od Lwowa 
silne oddziały ukraińskie zaatakowały Ka- 
mieniopol i Prusy i zdołały chwilowo wy- 
przeć nasze oddziały. Brąwurowy nasz kontr 
atak zmusił nieprzyjaciela do cofnięcia się. 
przyczem poniósł nieprzyjaciel ciężkie stra- 
ty. Przy odparciu wczorajszego ataku Ukra- 
ińców na Sokolniki odznaczyła się nadzwy- 
czajnie pod dowództwem porucznika Wra- 
żeja 3 baterya 5 pułku artyieryi polowej, 
która po wystrzeleniu amunicyi ruszyła z 
całą obsługą i telefonistami do kontrataku i 
obsadziła folwark Harajec, kryjąc prawe 
skrzydło w ataku naszej piechoty. Brała u- 
dział i odznaczyła się w kontrataku boha- 
terska załoga lwowska, z 3 komp. policyjną 
t kampania legii kobiecej. W walkach wczo- 
rajszych poległ śmiercią bohaterską dowó- 
dca 10 p. p. major Strażewski. Nieprzyjaciel 
poniósł wielkie straty w zabitych i rannych. 
Nasze straty są nieznaczne. Zdobyto 9 ků- 
lomiotów oraz wzięto 115 jeńców. 


Front wołyński. Po zaciętych walkach od- 
działy nasze zdobyły silnie ufortyfikowany 
Dobrosin, na północny wschód od Żółkwi i 
Turynkę. W ciągu nocy zdobyto Mosty Wiel- 
kie i zajęto Sokal, Krystynonol jest również 
w naszem ręku. Na południowy wschód od 
Włodzimierza Wołyńskiego wojska nasze 
obsadziły linię Gorocków, Świentuchy i' Li- 
niów, 

Front litewsko-białoruski. Oddzialy nasze 
zajęły w ataku Wielki Giedrojec. Straty nie- 
przyjaciel poniósł tutaj niezwykle ciężkie: 
do 500 zabitych i rannych. Na odcinku na 
północny wschód od Wilna zajęliśmy Nowe 
Święciany i Inturkt. Nieprzyjaciel wycofuje 
się w popiochu. Zdobyto olbrzymi. materyał 
kolejowy, 5 kulomiotów i wzięto około 100 
jeńców. Pod Milejkowem odparliśmy bez 
strat dwukrotny atak nieprzyjaciela i zdo- 
byliśmy kulomiot. Na północ od Miru kawa- 
lerya nasza zmusiła nieprzyjaciela do wy- 
cofania się z Darewny. Na odcinku pińskini 
sytuacya bez zmiany. 


Nie dostaniemy niemieckich okrętów. 
Wiedeń. (PAT). W. b. kor. donosi z Paryża: | dzielenia Polece części lioty handlowej niemiec- 


Biuro Reutera donosi: kada ministrów spraw 


Przed ostateczną 


Nauen. (PAT). Niemiecka delegacya gotową 
fest pertraktować z koalicyą, wedle wiadomości 
tczesłanych przez niemiecką stacyę iskrową, — 
w jaki sposób ma się powetować szkody wyni- 
kłe skutkiem zniszczenia kopalń węgli w obsza- 
wach obsadzonych dawniej przez Niemców. Niom 
<y proponują przekazanie kopalń węgla Zagię- 
Fiu Saary na tak długi cza, dopóki zniszczone 
Kopalnie francuskie nie będą z powrotem uru- 
chomione. Proponują oni toż dostarczanie węgla 
+ kopalń nad Ruhr. 


Moguncya. (Tel. wł). Szef sztabu general- 
uego trzeciej armii amerykańskiej przedsta- 
wił na konferencyi wojskowej plan operacył 


ZAKŁAD REPRODUKCYI pprujsze 
_ FOTOTECRNICZNEJ .. 


| kiej. 
zagranicznych odrzuciła żądanie Polaków przy- | 


a 


decyzyą Niemiec. 


wojennych na wypadek niepodpisania przez 
Niemców traktatu pokojowego. Oświadczył 
on, że pierwsza dywizya amerykańska może 
przejść przez mosty na Renie koło Rema- 
gen(?), druga zaś dywizya przeszłaby koło 
Moguncyi. Odpowiednie zarządzenia poczy- 
niły również wojska angielskie i belgijskie. 

Paryż. (Tel. wł). Najwyższa Rada koali- 
cyjna donosi, że poczyniono zarządzenia ce- 
lem natychmiastowego zniesienia blokady, 
skoro tylko Niemcy przyjmą formalnie wa- 
runki pokoju. 

Paryż. (PAT). Havas. Hr. Brockdorff Rantzau 
przedłożył konferencyi pokojowej projekt mię- 


wykonuje 


I siatkowe 
trój- I czterokęlorowe 


kreskowe 
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d:zynarodowego pośrednictwa pracy do którego 
zdariem bBrockdorffa powinny być dopuszczone 
wszystkie państwa. Clomeceuu odpowiedział, ze, 
rozwiazanie tej sprawy będzio łatwiejsze, jeże 
zrzewysł będzie oswobcdzony od ciężaru zbro- 
jeń nałożonega przez niemiecki militaryzm. Za- 
tsdy wytworzone w warunkach pokojowych, 
przy współpracy syndykatów rolniczych, będa ` 
w dalszym ciągu przyczyniały się do stopnie- 
wej organizacyi pracy. Konferencya zwołana na 
październik do Waszyngtonu rozpatrzy ważniej* 
s: mwgadnienia toj kwestyi. Ulemenccau wrew Ê 
cje podniósł wyższość projektu ustalonego przer 
konferencyę pokojową, nad projektem niemiec» 
kim, gdyż projekt niemiecki dalekim jest od re- 
mizacyi reform do których klasa robotnicza pe 

etrasznych jwzejsściach wojenych ma prawo. l 

Kraków. (PAT). Radio st. krak. z Lyona: 
Trzy noty wręczone we wtorek wieczoren( 
przez hr. Brockdorffa p. Clemenceau odsta- © 
pione zostały celem wygotowania odpowie- 
dzi odpowiednim komisyom. 

Frankfurt. (Tel. wł). Marszałek Foch prer- 
hvł do Moguncyi, gdzie na jego cześć urza- 
dzono pochód z pochodniami. W najbliż- 
szych dniach uda się marszałek Foch do. 
Wiesbadenu i Koblencyi. Podróż jego ma być 
w związku z przygotowaniami do pochodu: 
wojsk francuskich na terytoryum po pra- 
wym brzegu Renu. | 

“Genewa. (Tel. wł). Marszałek Foch, odjeż-, 
dżajac do głównej kwatery zabrał z eoba. 
pełnomocnictwo wypowiedzenia zawieszeni, 
broni. gdyby Niemcy wzbraniały się podpi-' 
sać traktat. , 

Berlin. (PAT). Po olbrzymiej maniłostacyt na 
Itacu królewskim pociągnął tłum przez hotel 
Aglon. gdzie zamieszkują raprozentancć państw. 
ententy. Wznoszone okczyki przeciw Ciemencezu, 
i Wilsonowi. Spiewano „Vacht am Rheim“ fi 

„Deutschland, Dcuteenland ueber alles“. Osta! 
tccznie sprowadzono wojsko rządowe samocho- | 
dami, które rozprószyło demonstrantów. ` 


ŚWIADECTWA 
NIEMIECKIEGO BARBARZYŃSTWA. 
Kraków. (PAT). Radio st. krak. z Paryżu, 

Lista kompletnie przez Niemców zniszczo-| 
nych lub bardzo uszkodzonych pomników” " 
francuskich historycznych jest bardzo długa 
chociaż nie poniszczono na niej wszystkich 
dzieł, przedstawiającą niewatpliwa wartość ` 
artystyczną. Wśród zniszczonych pomników 
sztuki znajduje się zamek w Coucy, budo- 
wle i katedra w Reims, Ratusz w Noyon, ka- 
tedra i wicża w Arras. Są to szkody nie dar 
jące się naprawić. 

ROBOTNICY ANGIELSCY W OBRONIE 

NIEMCÓW. 

Bern, 16 maja. (Tel. w). Wydział wyko- 
nawczy angielskiej partyi robotniczej wydał 
odezwę w sprawie traktatu pokojowego, w 
której wytyka niektóre punkta niezgodne z 
zasadami Wilsona, protestuje przeciw przy- 
łączeniu do Francyi obszaru Saary, nato- 
miast chwali zarządzenie plebiscytu w połu- 
dniowej Y wschodniej części Prus Wschod- 
nich, przyczem wyraża ubołewanie, że tej 


| samej zasady nie trzymano się przy ustana- - 


wianiu granicy między Polską a Czechosło- 
wacyą. 
s 84 WNP REA STR ZTM 
Wyrok na morderców dra Lieb- 
knechta i Róży Luxemburg. 


Berlin. (Tel. wł.) W procesie przeciw m3r- 


' lercom dra Liebknechta i Róży Luxemburg, 


H story wykazał jaskrawo barbarzyństwo pru- 


skie w czasie zwierzęcego pastwienia się nad 
bczbronnemi ofiarami, zapadł 14 bm. nasie- 
pujacy wyrok: Żołnierz Otto Runge aka- 
zany został na 2 lata więzienia i utratę pranr 
obywatelskich na lat 4, porucznik Vogel 
na 2 lata i 4 miesiące więzienia i wydalenie 
z armii, podpor. Lien mann na 4 tygodnie 
ścisłego aresztu domowego; pięciu pozosta- 
łych oficerów (którzy również” wzięli udział 


w mordowaniu) uwolniono. 


S.Welan 
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DZTENNIK POLSKI: 


Warunki pokojowe dia Austryi. 


Saint Germain. (PAT). Havas. Przybyli tu de- 
Jecaci austryaccy. 

Amsterdam. 16 maja. (Tel. wł.) „Allee 
meen Iandełsblat" podaje na podstawie 1a- 
formacyi z Paryża, że Austro-Węegrom po- 
dyktowane bedą. następujące warunki: 1) 
Uznanie trzech nowych - republik (Poiskn. 
Czechy. Jugosławia). 2) Zniesienie odouiąz- 
kowej służby wojskowej. 8) Zamiana armii 

austryackicj na straż bezpieczeństwa. 4) 
Wydanie amunicyi i ciężkich dział. 5) Znie- 
sienic fortów na granicy rumuńskiej i nad 
Adryatykiem. 6) Odpowiedzialność sądowa 
tych, którzy w prowadzeniu wojny dopuści- 
li się nadużyć. 7) Żegluga na Dunaju będzie 
pod zarzadam Ligi narodów. 8) Banat z Te- 
meszwarem przypada Jugosławii, Rumunia 
zań otrzymuje wielką część Siedmiogrodu. 
89) Austrya otrzymuje wyjście na morże 1 


SEJ 


prawo używania kolei do doków w Fiume. 
103 Południowy Tyro! dostaje się Włocnom. 

Rotterdam. (Tel. wt.)2 dobrze poinforric- 
wanych kół zagielskich donoszą, że Francya 
i Anglia mają zamiar przeciwdziałać dążno- 
ściom połączenia się Austryvi z Niemcami i 
utworzyć pod swa kontrola blok federuit- 
styczny, w skład którego wchodziłyby: Nie- 
miecha Austrya, Węgry, Jugostawia t Gre- 
cya. 
Paryż. (Tel. wł)Na Radzie Czterech po- 
stanowiono zobowiązać Austryę i Węgry do 
uznania zarządzeń koalicyjnych w sprawie 
(ralicyt. 

Wiedeń. (PAT. W. t kor. donosi z Berlina: 
„Deutsche Allg. Ztg. dónosi z Monachium: Fo- 
dróżni« przybywający. ; Tyrotu opowiadają © 
koncentracyi silnych oddziałów włoskich w o- 
kolicy Kufsteinu, 


C 


Projóki zniesienia milicyi ludowej i zastąpienia jej 
organami państwowymi 


Warszawa. (PAT). Wczorajsze posiedzenie 
Sejmu rozpoczęło się o godz. 430. Po odczyta- 
niu intorpelacyi poec? Adam z porządku dzien- 
cego referował imieniem Komisyi skarbowej 
sprawę przyznania kredytu do wysokości dwóch 
i pół miona marek na wysyłkę Iwowskiej dzia- 
twy szkolnej na wieś, podczas feryi szkolnych. 
Wniosek komisyi załatwia wniosek nagły pu- 
słów Seydy i Skarbka, w tej sprawie wniesionej. 
Wniosek przyjęto. 

„SPRAWA STRAŻY BEZPIECZEŃSTWA. 

Nastąpiło pierwsze czytanie ustawy o Straży 
bezpieczeństwa. 

Min. spraw wewn. Wojciechowski. Istnieją u 
pas różnorodne organizacye bezpioczeństwa pu- 
blicznego: Policya komunalna, milicya ludowa, 
żandazmórya polowa, straż kolejowa itp. zorga- 
nizowans. pa. zasadach odmiennych często w22- 
iemnie się wykluczających, bez ścisłego okre- 
ślenia kompetencyi, co wywołuje niouniknione 
starcia, Wymagane więc jest utworzenie jednoa- 
tej organizacji przystosowanej ścisłe do potrzeb 
państwa polskiego. Ustawa przowiduje utworze- 
mie straży bezpieczeństwa, jako państwowej or- 
qanizacyi służby bezpieczeństwa i scentralizo- 
wame jej władz naczelnych. Straż bczpieczen- 


stwa, będzie zorganizowana na wzór wojeka, pod. 


logłą będzie minieterstwu spraw. wewnętrznych. 
Koszta poniesie państwo, z tem, że czwartą 
część kosztów zwrócą organa samorządne. Mini- 
ster prosi o uchylenie dekretu w sprawie organi- 
zacył milicyi ludowej i policyi komunalnej : 
wszelkich norm prawnych wynikających z tych 
dekretów, oraz o przyjęcie przedłożomej ustawy. 
Sprawę odesłano do komisyi adminietracyj- 
nej. 
POLSKA ODBIERA DOBRA DONACYJNE. 
Do punktu trzeciego porządku dziennego v 
dobrach dósacyjnych oświadcza p. Staniszkin, 


że dobra domacyjne były oddane urzędnikom 


wojskowym rosyjskim, za zasługi położone u-l 
kolo uśmierzenia powstania polskiezo I zn dzia- 
łalność rusyfikacyjną. Dobra te pochodzą prze- 
ważnie z dawnych dóbr narodowych a nieliczna 
ich część pochodzi także z konfiskat. Przez u; 
chwalonie obecnej ustawy dobra te wrócą w po- 
siadanie państwa polskiego. 

Artyku? I, II, í IN. przyjęte. Artykuły te po- 
stanawiają, że dobra donacyjne w Królestwie 
rolskiem wracają w postadanie państwa polskie- 
70 jako jego własność. 

P. Barticki przemawia przeciw artykułowi IV, 
który przewiduje pewne odszkodowanie dla po- 
siadaczy tych dóbr za wkłady poczynione w 0- 
*tatnich 20 latach. W głosowaniu uchwalono 132 
przeciw 98 głosom skreślić art. IV. Wobec tego 
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s W Krakowie. przy ul. Dłuolei 58. 


wyniku głosowania i wobcc różnie zapatry wit- 
nia na joden z paragrafów, uchwalono całą u- 
stawę jeszcze raz odesłać do komisyi. 

PrzystRpiono do sprawozdania komisyi rolne] 
c wniosku Piastowców w sprawie usunięcia wy- 
zysku przy sprzedaży łąk i koniczyny ną pun. 
Referował p. Bardel, polecając ustawę do przy- 
jęcia jako jedyne lekarstwa na wyzysk. 


USTAWA, KTÓREJ NIE MOŻNA WYKONAĆ... 

Sprawozdawca mniejszości p. Smoła proponu- 
je wstawienie nowego paragrafu, który określa, 
że nie wolno posiadaczowi łak i paszy w ilości 
ponad własną potrzebę odmówić dzierżawy albo 
sprzedaży. 

P. Haniewski oświadcza. że ustawa ta jest 
niepotrzebna natomiast proponuje przyjęcie 
wniosku. Wydzierżawienie iak i koniczyny w cc- 
lu ich odsprzedaży na pniu zabrania się t bę- 
dzie ono karane Jako lichwa. 

Po krótkiej dyskusri w której przemawia- 
li posłowie Waliniak. Witos i Bardel, zabrał 
głos minister rolnictwa dr. Janieki, który 
oświadczył że projekt ustawy w obecnej for- 
mie nie da sie wykonać. Minister nie wie, 
czy stosunki administracyjne w Galicyi po- 
zwolą. na sprężyste wykonywanie tej ustawy 
ale twierdzi, żo w Królestwie ona wykonać 
się nie da, bo urzędy nie moga jej wykóny- 
wać skrupulatnie. Peda powstawały przy 
wykonywaniu ustawy wciąż wątpliwości, 
czy umowa. zawarta między właścicielem a 
nabywcą trawy jest słuszna lub nie. Ustawy 
nie wykonalne są demoralizujące, dyskre- 
tują urzędników i osłabiają powagę władzy 
ustawodawczej. Minister uznaje wprawdzie 
moralne motywa tej ustawy, ale nie czuje 
się przygotowanym do jej wykonania. Mini- 
ster sadzi, że przysporzy ona tylko kłopotu 
dla uczciwych, a nieuczciwi ja obejdą. 

W głosowaniu przyjeto artykuł I. usta- 
wy w brzmieniu proponowanem przez p. Ha- 
niewskiego. Artykułu I. jako niezgodnego 
przyjętym art. 1., marszałek nie poddał pod 
glosowanie. Przy art. II. zażadał głosu pos. 
Szomberski i zaproponował. aby całą usta- 
wę odesłać do komisyi. Za odesłaniem do 
komisvi oświadczyło sie 120, przeciw 107 
głosoni. Na propozycyę marszałka odesłano 
ustawę do komisyi prawniczej. 

Ostatni punkt porządku dziennego tj. nra- 


gły wniosek w sprawie zarządzenia wybo- 


rów w okręgach białostocko- sokulskim ì 
bielskim odpadł, ponieważ wybory w tvch 
okręgach już zarządzono. 

Następne posicdzenio we wtorek. 
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DL. DP 


Prawdziwa radościa oczu są dwa filmy fran- 
cuskie „„Uciechy' p. t 


Opowieścflorencka 


Pocmat kinematograficzny w 4 częściach na 
tle dzieła Oskara Wilde'a, wytwór słynnej 
fabryki Gaumonta. oraz 


Mość... LZY... ŚNIETĆ.. 


dramat w trzech aktach, ze słynną artystką 
Fabienną Fabrege w roli głównej. 


KRZ UAG Ó TABAKA 
Co słychać 
w mieście? 


i Kraków, 17 maja. 
Stłumienie rozruchów w Galicy! 


śroukowej. 


Biuro prasowe Gen. Del. komunikuje: 

Dzicki umiejętnym. celowym i energicze 
nym zarządzeniom wladz, udało się rozru- - 
chy, które wybuchły w kilku powiatach, . 
opanować w zupełności. Wedlo nadelodzą- 
cych relacvi urzędowych, panuje w powia- 
tach: Rzeszowszim, kolbuszowskim, ropczy- 
ckim, pilzneńskim. tarnobrzeskim, niżeńskim 
i mieleckim spokój. 

Władze nie ustaja jednak w dażenfu do 
przeprowadzenia zupełnej pacyfikacyi, ma- 
jacej na celu wyłapywanie, odbieranie zra- 
bowanych przedmiotów i pociąganie win- 
nych do odpowiedzialności karnej. - 

W końcu zarządzono na całym terenie 
akcyę rozbrajania ludności, będącą w peł- 
nym toku. 

Zarzadzenia powyższe doprowadzą nie- 
wątpiiwie do zupełnego nspokojenia tych 
powiatów, których ludność podburzona przew 
zbrodniczych acitatorów dała się porwać da 
nierozważnych czynów. 


= 4 SĄ 

Cencr. Delegat ogłosił sądy doraźne w *x- 
łej Galicyi. 

Ustanowienie sądów doraźnych nastąpiło 
wyrawdzie jeszcze za rządów P.K.L. w Kra- 
kowio i K. Rządzącej we Lwowie, ało nie 
miało formy przepisancj. Obecnie minister- 
stwo spraw wewn. wraz z Delegatem wy- 
tdało to zarządzenie. 


Stawowiak dalej wywozi. 

czoraj na stacvi „Grzegórzki“ w Kra- 
kowie, członkowie Straży obywatelskiej za- 
trzymali dwa wagony z końskiem mięsem 1 
rzy wagony z sianem, przeznaczone do Wie- 
dnia. Stwierdzono, że był to transport: Sta- 
wowiaka, znanego rzeżnika krakowskiego. 
Niestetv członkowie straży obywatelskiej. 
byli zmuszeni transport puścić, gdyż p. Sta- 
wowiak posiadał legalny certfikat wywozo- 
wy, opiewający na wywóz mięsa i Słana dla 
armii polskiej w Wiedniu. (Chcemv wiedzieć 
jaka to jest armia!). Dziwi nas to bardzo. Że 
Stawowiak uzyskał pozwolenie na wywóz, 
po oświadczeniu Gen. del. dr. Gałeckiego w 
obec mec. Skąpskiego, w którem przyrzekł 
delegat dać rozkaz cofnięcia wszelkich cer- 
tyfikatów udzielonych Stawowiakowi ł nie 
wydawania mu innych na przyszłość. Chec- 
my wyjaśnienia ze strony biura wywozu i 
przywozu. 


Pasek spirytusowy. 


Jak się dowiaduiemyv. do / prokuratoryi 
wpłyneło doniesienie. że Marczyński, wła- 
ściciel fabryki wódek w Krakowie, otrzyma- 
ny przydział 400 litrów spirytusu, płacąc po 
32 K.z za 1 litr, Sprzedał firmie „Król“ po 


atworst Ep, Mecnarowski 
długoletni przykrawacz plerwszorzędnych firm krajow 
Ceny urzystepne. — Wykonanie bez. zarzutu: 


Su. 6. 


t62 K. za 1 litr: W Eprawie tej interwenio- 
wała Straż obywatelska. Gdy „pasek“ Mare 
czyńskiezo wyszedł na jaw, przybyli pośre- 
dnicy do Komendy Straży Obyw. i propo- 
nowali za „milezenie“ 50.000 koron. 

PORE EM > 


\Wezorajszy numer naszego piśmd uległ z pole- 
eonia władz konfiskacie. 

KRAKOWSKI KOMITET STRONNICTWA DE- 
MOKRATYCZNO-NARODOWEGO wybrany na © 
atatniem Walnem Zzromadzeniu ukonstytuował się 
mw następujący sposób: Prezescn wybrany został 
dr Stanisław Rowiński, wiceprezesami: dr Adam 
Łobaczewski, prof. dr Wacław Sobieski i prof. dr 
Józef Krajewski; sekretarzami: dr Julian Skulski 
j prof. Aleksander Solceki; skarbnikiem p. Tadeusz 
Peezkowski, zast. skarbnika inż, Edmund Burza- 
cki. 

ZEBRANIE KOMITETU Stronnictwa Dem.-Nar. 
odbędzie się dziś w sobotę, 17 bm. o godz. 7 wiccz, 
£ lokalu Stronnictwa (pl. Szczepański 7, I p), 
sprawozdanie ze Zjazdu Lud.-Narodowego przed 
stawi miły gość z Warszawy p. Karol Wierczak. 

AGROMADZENIE CZŁONKÓW krakowskiej 
ery Stronnictwa Dem.-Nar. odbędzie się w po- 
nłedziałok, 19 bm. w sali Rady Powiatowej. Re- 
verat wygłosi dyr. Kazimierz Piątkowski, prezes 
Lady Narodowcj w Cieszynie, który przedetawi 
swe wrażenia w pobytu w łaryżu odnosnie do 
paszej sytuacy: politycznejj zewnętrznej. Sympa- 
tycy S*ronnictwa i wprowadzeni gościo mie wi- 
dziani. 

SEKRETARYAT STRONNICTWA Dem, Nar. 
mwzęduje codziennie (z wyjątkiem niedziel i świąt) 
d godz. 5—6 wieczór w lokału przy pl. Szcze- 
rańskim 1 7, I p. 

PROF. IGN. CHRZANOWSKI — DOKTÓR HO- 
NORWY FILOZOFII UNiW. JAGIELL. Dnia 12 
tm. delegacya Uniwersytetu Jagiellońskieg:. w 
skład której wchodzili IM. Rektor ks. Sieniatycki, 
IM. Pror'ktor prof, Żórawski i Dziekan wy :7iału 
filozoficznego prol. Klecki, wręczyła prof. "gu. 
Ckrzanowekicmu dyplom doktora filozofii honoris 
rausa. Nasza Alma Mater uczciłą w ten sposób 
j:dnego z najwybitniejszych profesorów swoich. 

Frof. Ign. Chrzanowski znany jest szerokim Xo- 
łom naszcgo społeczeństwa, jako znakomity uczę- 
ay i działacz społeczny. Wykwintny styl 1 głęboka 
wiedza cechują jego pisma, wykłady uniweriyte- 
ckle pociągają tłumy; poza pracą naukową znaj- 
duje jeszcze pzol. Chrzanowski czds na działa ność 
w Tow. Naucz, Ezkół Wyżezych, którego jost pre 
2e5em. 

Żaszezył, jakim obdatzyła najstarsza Wszcchni- 
ca polska Czcigodnego Profesora, znalazł żywy od- 
dźwięk w szerokich kołach naszego społeczeńgtn a, 
wśród którego zasłużony Profesor cieszy się po- 
wszechnem uznaniem dla wielkich zalet umyeħ i 
charakteru. 

WYJAŚNIENIE. Odnośnie do notatki w „Dzien- 
utku Polskim“ o nieprzyjąciu przes Gen. Delegata 
obrońcy Spisza i Orawy, ks. Machaya, dowiaduje- 
my eię 2 autorytatywnego źródła, £e nastąpiło to e 
winy podwładnych urzędników bez woli I wicdzy 
tienoralnego Delegata rządu. 

PREMIA „DZIENNIKA POLSKIEGO“ W projo- 

keie naszego pisma obiecaliśmy Szan. Prenumera- 
'orom jako premię kolorową mają siom polskich 
w wielkim formacie. Na lierne zapytania r wiclu 
stron, kiedy wspomniana mapa zostanie rozesłana, 
możemy odpowiedzieć, że wydaną zostanie wten- 
czas, gdy nowe granice od zachodu I wschodu go- 
staną ustalone. Wydawanie mapy przedtam byłoby 
przedwczesnem, 
+ ORGANIZACYA SŁUŻBY BEZPIECZEŃSTWA. 
Dr Reinlender, dyrektor połicyi lwowskiej przybył 
do Krakowa na konferencyę w sprawie organiza- 
cyi służby bezpieczeństwa w Polsce. W konferen 
cyi tej, która się odbędzie u Generalnego Delegata, 
wezmą udział, oprócz dra Reinlendera, radca namie- 
stnietwa Wenz 20 Lwowa, dyr. Krupiński, repre- 
zentant żandarmeryi i reprezentant rządu cenlral- 
nago w Warszawie, 


„ PRZEJĘCIE WŁADZY. „Monitoe Polski" ogha- 


sza rowporządzenie ministra. przemysłu i bańdlu ` 
w „przedmiocie przejęcia Wydziału Górniczego b. 


Salon Mód 


w KRAKOWIE, ul. G 


ebla L. 3. eaen 


Przyimuje wszelkie roboty w zakres modniarztwa wchodzące. Specralność firmy: wykonanie boz zarzutu, punktualność i bardze amiarkewane Ph | 


„DZIENNIK POLSKI 


Komisyj rządzącej w Krakowie na mocy uchwały 
rady ministrów z dnia 7 maja br. 

Z TEATRU IM. SŁOWACKIEGO. Drisiaj (sobota 
17 bm.) występuje nasz teatr z premierę głośnej 
sztuki Bol. Gorczyńskiego pt. „Rzeczywistość”, u 
trzymującej się w Warszawie stale na repertuarze, 
pomimo 50 s górą przedstawień dotychczasowych. 
Autor „Wywwania' postawił tu sobie ciekawy pro- 
blem. rozkładając akcyę sztuki tylko między czte 
ry osoby: lekkomyślnego, powiorzchownego male 
rza Woryckiego (p. Z. Nowakowski) i jego trzy 
przyjaciółki, trzy odmiany kobiecej psyche. W na- 
szym toatrze odtworzą je pp. R. Łuszczkiewicw- 
Gallowa, Kamińska i Zielińska. „Rzeczywistość“ 
powtórzona będzie w niedzielę (18), wtorek (30) i 
czwartek (22) przyszłego tygodnia. 

W niedzielę popołudniu na liczne źzdania pó raz 
127 „Weselc" S. Wyspiańskiego. 

W niedzielę rano o godz. 11 uroczysta Aksdomia 
Moniuszkowska Towarzystwa muzycznego z wlrja- 
łem znakomitego pianisty warszawekiego, prrí. 
Henryka MoIcers. | 

Z TEATRU POWSZECHNEGO. Dziś agi 
„Lalka z gościnnym występem Jadwigi Brzozow: 
skiej, której dotychczasowe występy spotkmy się 
z tak górącem przyjęciem” prasy t publiczności 
Urozmaiceniem pięknego wieczoru będą tańce 12- 
lek w II akcie, w wykonaniu pp. Koszutskiej, 
Braunusanównej, Kmiecikównej oraz pierwszym wy- 
stępem po chorobie p. Koszutskiego. Jutro popolu 
dniu „Pieśń nad pieśniami" Wiśniowskiego, wieczor 
zaś przezabawny „Klub kawalerów". Wysdępy 51. 
Knake-Zawadzkicogo odłożone zostały ze wzgłędu 
na repertuar Teatru Rozmaltości w Warszawie do 
przyszłego tygodnia. 

WALNE ZGROMADZENIE V. KOŁA T.S. la 
im. A. Aanyka odbyło się dnia 14 bin. przy ba:dzo 
licznym udziale członków. Wybrano przez aklı- 
macyę prezesem Koła dra Btan. Btolarzewicza ra 
stępeami dr. M. Dadlecową i pułk. Ksantwallow3, 
a sekretarka p. B. Srpurewską Zg'oszenix NA 
człońków należy nadsyłać pod adres m: dr S'wla- 
pzowicz, nl. Karmelicka 48. 

WIEC STRAŻY OBYWATELSKIEJ DZ. Iv. 
odbędzie sią w niedzielą 18 bm. o godz. 10 i pół 
w sali gimn. Sobieskiego, ul. Sobieskiego. — Po- 
rządek dzienny: 1) Zagajenie. 8) Sprawozdanie ka- 
aowe oraz komendy. 3) Referat w sprawis zorza» 
nizowania walki z lichwą. 4) Wnioski i iaterpoln- 
cye. O jak najliczniejsze jawienie się P. T, Obywa- 
teli uprasza Komitet De. IV. Str. ob. 

MLEKO SKONDENZOWANE sprzedaje miejski3 
biuro aprowizacyme w Krakowie (al. Poselska 12, 
parter, Grzwi Nr 9) dla dzieci do 5 lat, matek kar- 
miących i chorych za adowodnieniem wiekn dzic: 
cka, a co do chorych za okazaniem świad”ctwa 
lekarskiego. 

PUBLICZNE ZBIÓRKI. Maplstral Erax wsk: ze- 
zwolił komitetom parafialnym na urząłz mie pvili- 
cznej zbiórki składek w dniu 18 bm. (w niodzi 13), 
na cele niesienia pomocy ubogiej ludności przez 
komitety parafialne. Również zezwolił mag'strat 
komitetowi paralialnemn w dzielnicy XXII na nrzą- 
dzenie sekładek publicznych w dniu 18 bm. na ce's 
niesienia pomocy materyalnej ubogim «' dzielnici 


! XXU. 


NOWE WŁAMANIE DO BIUR BAHLSE 3. 
Kamienica pry ulicy Karmelickiej 1. 23 cieszy iq 
specyalnymi względami włamywaczy, bo od dwóch 
misięcy dokonano tam pięciu wielkich kradzieży. 
z tego jednej w aptece p. Redlicha, zas trzech e 
rzędu do magazynów i biur firmy E. Bahleen (Skład 
nasion). Dzieje to się na jednej z najruchliwerrei 
ulic. 

Ubiegłej nocy doetali się tam nieznani słóczyń- 


cy tylnem wejściem i rozpoczęli „robote“, która . 


im się nieźle opłaciła, bo z rozbitych kas werther- 
mowskich zabrali około 10.000 koron, rozmaite a 
sygnaty itd. Szkoda materymina feet w prawdzi» 
ubezpieczona, ale rzezimteszkowie zostawili prey- 
kre ślady swego pobytu, poniszczywszy Cręść z3- 
pisków handiowych i porozrzucawszy po biurze a- 
cypnaty i potargane księgi. 

WŁAMANIE DO EKSPOZYTURY MIN. ROL- 
NICTWA. Ubiegłej nocy włamali elę nicznani epra- 
wcy do ekspozytury mia. rolnictwa przy ulicy 


Warszawskiej 1. -39-i robii keee T -przy. 
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| lub świerkowego odkorowanego 


_ posiada na składzie wielki wyb 
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pomocy epecyalnych narzędzi. Z kasy tej zabrali ~ 
6000 koron. Aresztowanie było możliwe, a nie u- 
dało się tylko dzięki niodbalstwu gospodarza do- 
mu, który nie polecił naprawić dzwonka przy bta- 
mie. Przechodzący bowiem żołnierz policyjny ei- 
szał w lokalu ekspozytury podejrzane stukanie, 
a kłedy mimo godzinnego dzwonienia nie udało 
mu się wywołać dozorcy, zbudzi? mieszkającego 
w tej samej kamienicy p. N., który dopiero bramę - 
swoim kluczem otworzył. Naturalnie caly ten pro- 
ceder nie uszedł uwagi bandytów, którzy przez 
ogród zbiegli. 

KRADZIEŻ KONI. Nicjakianu Piottowi Procha- 
lowi, rolnikowi z Zielonek, skradzivno z początkiem 
lutego br. na targn w Krakawila parę koni, war- 
tości kilkannetu tysięcy koron Wczoraj Procha! 
na targowicy rozpoznał u.Faru:la Fafalowicza ?. 
Proszowie jednego ze skradzionych koni. Rafalo- 
wioza aresztowano. Tłómaczy sq on. że konia ku- 
pił w Kościelen u niejakiego Szktenarskiego. 

ARESZTOWAINE WŁAMYWACZA. W Woli 
Duchackiej włamał siędo mieszkania p. Teresr 
Rudej niejaki Karol Kosałka i ekradł różne ptzed 
mioty, łącznej wartości 5000 koron. Okradziona po- 
znała Kosałkę wczoraj w a i i spowodo- 
wała jego aresztowanie. 

„WIERNA“ SŁUŻĄCA. weri arasztowała 
policya krakowskr 81-letnia Józefę Bixczeuek kts- 
ra wstąpiwszy do służby pod obcem nazriskieni 
Maryi Baryty, skradła swojej chlebyławczyu! pa 
Ant. Friessowej w Zakopanem, gardec'kę warte. 
ści 10.000 kuion. Ze skraizienemi rze: «mi przy- 
jechała do Krakowa i seprzzdasy je na tandccie. 
Część rzeczy odebrano od paserów. 

ZGNIECENIE BUNTU KOLBUSZOWSKIEGO. 
FEkspedycya gen. Szamoty w powiecie kolbuszow- 
skim wydała bardzo dobre rezultaty. Naogół roz- 
ruchy opanowano już, a wojsko wyłapuje obecnie 
kryjących się po lasach agitatorów i bandytów 
chłopów. Do uspokojenia przyczyniły się bardzo 
sądy dorażne, które rzuciły na ludność postrach, 
zwłaszcza, że rozpoczęto je stosować. Jednego z 
prowodyrów, 564-letniego chłopa, rozstrzelano. Prócz 
niego aresztowano kilkunastu Innych i postawiono 
ich przed sądem. Dobre również rezultaty dała o 
bława w lesie około Woli Raniszowskiej, gdzie 
bandyci próbowali przedrzeć się prrez kordony 
wojska I zginąć w lasach, ale przyjęct strzałami. 
rzucili broń I poddali się. Przewicziono ich A Rze- 
8ZOWA., 


Intendaniura Generalnego Okręgu w Kra 
kowie rozpisujo niniejszem 


OFERTĘ 
na dostawę 120 wagonów drzewa jodłowego 
przynaj- 
mniej 10 cm. grubego a 1 m. długiego. 
Oferty wnieść należy najdalej do 20 maja 
b. r. do Intendentur G: O. w miri., ulicu 
Gertmdy 41% | 


EUGENIUSZ HEWAŃSKI 
przejazdem z Rosyi do Warszawy prosi bra- 
ci Ludwika i Juliana i siosrę Filipinę czy 
też kogokolwiek z rodziny lub ich znajomych 
zgłosić swój adres, do Warszawy tu odd 

-restante 


poczta, E. H 


Cenny dokument ukraiński. 

(s.) Rząd zachodnio ukraińskiej republiki o- 
głosił w pismach codziennych poniżej podane 
następujące „podziękowanie”, które posiada 
wartość komuentu historycznego, gdyż rząd 
stwierdza nv niem w sposób oficyalny, że po stro- 
nio wojsk ukraińskich walczą przeciw Polakom 
Niemcy. l 

Do podpułkownika Arnolda Wolfa i atamana 
Franciszka Tinkla. 

W krwawych bojach za wolność gmębionego 
od wieków narodu stanęliście wy, w pierwszem 
rzędzie walczących i własne piersi nastawiatt- 
ście za święte dzieło sprawiedliwości. Wy — 
choć do niedawna cudzoziemcy — odczuliścia 
bód naszogo narodu, jego z” a ukochane 


KICH 


prawdy połączyło was z naszymi najlepszymi 
3vNAni. 

Ukraiński naród składa wam szczerą podzięke 
a wasze imiona zapisze złotemi zgłoskami w 
swojej historri. 

Podpisano: za radę ukr. państwowych sekre- 
taryów: dr I. Holubowicz i Bubela. 
OQ 


` 2 © 
„Łakarpacka Ukraina“. 
Stanisłłwowska gazetą urzędowa Hepublyka 
w Nr. 72.2 dnia 29 kwietnia br. ogłasza pod 


HANDEL, PRZEMYSŁ, 
FINANSE. 


Pieniądz papierowy 
gminny. 


Kraków, 17 maja. 

Raula miasia Krakowa uchwaliła wydać 
gminie a3ygnaty mające ni celu usunięcie 
traku drobnych banknotów. Rzecz to nie 
nowa, chodzi o to by była przeprowadzona 
porządnie, dlatego poglądy dr. Gumowskie- 
go wydane w Nowcj keformie nie trafiają 
nam do przekonania tak samo jak uchwała 
Rady miasta Krakowa. 

W państwie porządnie urządzonem nio 
jest wolno emitować pieniędzy każdemu, i 
czerpać z tego podwójny zysk, jeden wsku- 
tek ząaoszczędzania procentów, drugi z po- 
wędu zairaty lub przechowania nob w ce- 
lach muzealnych. 

Dalej wydawanie not jest równoczesną po- 
życzką a diużnik który te noty wydaje mu- 
Bi dawać bezwzgiędną pewność zwrotu po- 
życzonej kwoty, 

Dlatego sądzimy, że środek ten może być 
użyty jedynie w iym celu, ażeby zapobiedz 
chwilowemu brakowi drobnych. 

A jeśli ten cei ma byś osiągnięty, miasto 
powinno mieć zawsze gotowe pokrycie na 
obiegającą ilość jego znaków pieniężnych; 
każdemu, który tego zażąda, powinno je 
wymienić na większy na 400 koronowy ban- 
knot. 

Zysk z tej operacyi, powinien pójść na 
jakiś cel humanitarny, co najwyżej mógłby 
być użyty na pokrycie kosztów całej tej 
akcyi. 

O ile sprawa byłaby iraktowana inaczej, 
o tyle przedstawia się nam, jako niebezpie- 
czny sposób zaciągania - - bezprocentowych 
długów z niopewnością, czy we właściwym 
czasie zostaną one spłacone. 

Wedio naszego pojęcia, podobna uchwała 
r al uzyskać zatwierdzenie ministerstwa 
z? U. 


a 


Główny Komitet propagandy 
polskich pożyczek 


powołany do życia w połowie lutego b. r. w. 


Krakowie zorganizował już 58 komitetów 
powiatowych i bardzo znaczną ilość komite- 
tów gminnych. | 
Oprócz broszur „O obowiązku składania 
pieniędzy na państwową pożyczkę polską” i 
„Ce robić z pieniądzmi* wydał komitet cały 
szereg pism i odezw do kół T. S. L, kas 
Rajffaisena, Parafii należących do dyecezyi 


krakowskiej, tarnowskiej, przemyskiej, kie- 


leckiej i sandomierskiej, do wszystkich sta- 
rostów, naczęlników gmin, sędziów, nauczy- 
cieli i t. p. 

Do końca kwietnia umieścił Komitet pro- 
pagandy asygnat za kwotę 206 milionów 
568,400 koron a zrealizował za gotówkę za 
115 milionów, 

Nie ma już prawie gminy w dawnym z4- 
borze austryackim, w którym lud wiejski nie 
supowałby asygnat koronowych, są wsie 
które subskrybowały po milionie koron. — 
Najstabiej ruch idzie w gminach opanowa- 


nych agitacyą radykalna, agitatorzy sa tak 
że uwałęzają każdą akcyg paź-. 


zaślepieni, 


ZIENNIK POLSKI 


powyższym tylułem nastepujący artykuł wst 
Pay; 

„Początek roku 1919 przyniosł był nareszcie 
zigzczenie marodowego ideału ukrajńskicgo i jc- 
go wcqgiersko-ukraińskiego odłamu: zjednocze- 
nie zakarpackiej Ukrainy z ukraińską narodową 
republiką. Było to wtedy. gdy zachodnio-ukraiń- 
skle wojska przekroczyły grzbiet Karpat i'zaję- 
ły cało terytoryrum naszego Zakarpacia z głó- 
wnemi miastami jak Alunkacs, Marmaros-Sziget, 
Huszt i inne. 

Dalszy rozwój wypadków wojennych nie po- 


stwową, narażając w ten sposób lud wiejski 
na doraźne straty, gdy zamiast trzymać pie- 
niędze oprocentowane w większych Sztur 
kach lud trzyma je bez procentu i bez ra- 
chunku, przyczem z uwagi na uchwalone 
przez Xejm zasady konwersyi koron na zło- 
te posiadacz koron będzie w znacznie gor- 
szem położeniu ad posiadacza asygnat, gdyż 
otrzyma złoto jedynie tylko za 40 proc. po- 
siądanych koron podczas gdy posiadacz asy- 
gnat, będzie miał prawo wymieniać 60 proc, 
usygnat na złote. 

Apitacyw więc naszych domorosłych bol- 
szewików spotka się więc z należytą oceną 
przez lud wiejski, po fakcie konwersyi. 

Paraliżują też akcyę Rusini, którzy jesz- 
cze wciąż zajmują. posady w naszych urzę- 
dach. Np. w Ciężkowieach zarządca podat- 
kowy Ifołowaty nie wykazuje żadnego pra; 
wio ruchu, podczas gdy inne urzędy podat- 
kowe cieszą sig dużem powodzeniem. 

Żydzi, jako naród wybrany, któryra nale- 


ży się opieka i ochrona państwowa. nie ma- 
y SIĘ , 


ją w obee Polski żadnych obowiązków i dla- 
tego nie kupują wcale asyfnat kasowych. 
Program działaniu gł. Komitetu na cezas 
najbliższy, obejmie organizacyc zbiórki i ku- 
pua złota i srebra. 
u 


Kronika gospodarcza. 


TYGODNIK ROLNICZY. Za inicyatywą pp. Jo- 
zeła Taklińskiego i Dra Juliana Skulski3z0, za- 
wiązała sią w Krakowie Spółka wydawnicza dzieł 
1 czasopism rolniczych, handlowych, ekonomiczuo- 
politycznycu, traktujących o wazalkich gałęziach 
gospodarstwa rolnego i domowego, i o hbygianie 
ludowej, pt. „Cospodarz Polaki“ (Kraków, św. 
Krzyża ł. 3). spółka ta wznawia wydawnitwo ty- 
godnika roiniczogo p. t. „Gospodarz Polsk, zato- 
żonego puzez p. Józefa Taklińskiego w Przemyś'u 
i tara wydawanego aż do inwazyi ukraińskiej w jj- 
stopadzie ub. r. -- Członkowie Spółki opłacają 4- 
działy po 100 koron. 

Na żądanie wysyła tymczasowa Administracya 
deklaracye i słatuta — pieniądza zaś przyjrauje 
Galicyjski Ziemski Rank kredytowy, Kraków, pl. 
Marvacki 1. 9 (filia) dla „Gospodarza Polskiego“. 
Tygodnik „Gospodarz Polski“ zacania wychodz:6 
w początkach czerwca br. Prenumcrata kwartalaa 
wymosi 10 koron lub 7.50 marek, rocznie 40 koron 
względnie 30 marek. Adres Redakryl i Administri- 
cyi: Kraków, ul. św. Krzyża l. 8. 

POLSKA KRAJOWA KASA POŻYCZKOWA. 
Stan obiegu banknotów a 10 maja wynosił Mr. 
1.383,974.527.50, w tem emisya niamiecka Jo 11 it 
stopada 1918 Mk. 880,150.867.50, emisya polaka 
003,833.660. Tyle też państwo wiano jest Kasie 
poż.. gdyż za resztę odpowiada Rzesza nicmiccka. 

WYKAZ BANKU AUSTRQ-WĘGIERSKIEGU 
z 2 maja, 


Aktywa: złoto 262 164.659 
dewizy sagraniczno C 28.764.512 
sredro 57.136.066 
asygn. kasowe wojęnnej Kasy poż. 45.139.730 
weksle, żeranty 2.808.205 068 
Lombard papierów 9.223.3 32.406 


dług skarbu państwa 60.300.000 
zaliczka państwowa 22.034,000.000 
zaliczka węgierska ` 10.920,000.0G0 
papiery wartościowe 59 613.950 
pożyczki hipoteczne 27 4.023.539 
asygnaty kasowe -aualryackie 4.121.500.692 
asygnaty kasowe węgierskie 2.358.846.305 
inne aktywa 1.629.216.684 
i ; fazam 4.292 051.149 
210 090.009 


Pasywa: Kapita? akcYDMI. 
TEZETWY. +" 


42600.00 


'Btr. TĄ 


zwolił na ostateczne zjednoczenio tych ziem. Na- 
si bracia zakarpaccy anuszą pazostać pod cudzą 
władzą rumuńską, węgierską i czechosłowacką. 
Ukraińcy jednak nigdy nie pogodzą się z do- 
konanym gwałtum. Ukraiński naród ma już sw 
j} własną narodową republiką i dołoży wszyeł- 
kich sił, aby urzeczywistnić najwyższy 6wój íf- 
deal: zjednoczenie wszystkich ukraińskich zdem 
w swojóm państwie. K 
O tam niech sią dowiedzą nieproszeni gospo- 
darze naszego Zakarnpacia i o tem niech będą 
przekonani nasi zakarpacey bracia. 


banknoty . 39.461587 LSA 
asygnaty kasowe w obiegu 6.480 347.00U 
należytości ż yrowe 3533,181.544, 
listy zastawna * 269.556.209 
inne pasywa 1.295,409.368 

, razeu 56.292,081.149 


Stan banknotów wzrosł o 22.8 miliona, a mote 
wzrosnąć jeszcze o całą kwotę obiegających asy- 
gnat i należytości żyrowych, tj. o 18.013,428.547, 
wskutek czego doszedłby do kwoty 58 i pół miliav. 
dów! © 

AMURYKAŃSKA POŻYCZKA POKOJOWA v- 
siągnęŁł wysokość 6 miliardów dolarów, liczące po 
obecnym kursie 24.50, czyni to 147 miliardów ku 
ron, zaś wedle kursu przedwojennego po 6 Koron 
daje 30 miliardów koron. 

Pożyczka została przesubskrybowapą 0 4 i pół 
muiarda dolarów. Jmponującą jest liczba subakry- 
bentów, wabająca się między 18 a 20 milionami 
osób. s7 pi 


E ada, Qu+*=-- , p 


4 
Kursa walut. 
—Q—- ` 

WARSZAWA, 16 maja. Ruch walutami ożytwł)- 
ny. Dla rubli usposobienie mocna. Kupowano po 
115, 115.25, 115.75, 116, 116.25, 116.75; dumakie znić- 
kowo po 71—68.50. Drobne dumakie 66. 

Za franki w większych sztukach płacono 264 úo 
266, w drobnych 256 do 260. | 

Korony nabywano po 49.74 do 49.40. - 

WIEDEŃ, 15 maja. (Centrala dewiz). Marki 114, 
Leje 194, Lewy i40, Franki azwajc. 477.75, frane- 
410, Liry 320, Funty szterl. 143.50, Dolary 240, 
Ruble 185. , 

ZURYCH, 14 maja Beria 36, Wiedeń 21 korony 
stemplowane 21, niestemplowane 20.50) Praga 
83.50, Amsterdam 198.25, Nowy Jork 498, I.andyn 
23.84, Paryż 79.75, Medyołau 64.25, Brukecla 75: 
Sztokholm 128.50. sozi 

AMSTERDAM, 14 maja. Berlin 18.72 i pół, Wio- 
deń 10.30, Franki szwajc. 50.85, Paryż 89.95, Toa- 
dyn 11.71 i pół, Sztokholm 6490. =" 77777 


——Q9Q—— 


CEDUŁA KURSOWA GŁEŁDY KRAKOWSKIEJ 


3 daja 16, maja 1010. 


4 


s 


4", Poż. kraj, R. 1898, „ „. 
*/a ? 2 szkol. E. 1908 a 
4'/47/, Poż. kraj. z r. 1913 ,. 
zy s s 2 1914 e © 107:60 
40/6 Poż, m. Krakowa z r. 1909 
e 9 „ Lwowa , o . . 
4'/,%/, Oblig. kom. Banku kraj. 
"la _ ` : . 10850 
40, „ kolejowa _, a 
4. /o'ja Listy sast Banka krajow. 
e s - s 
4/, Listy zast. Tow. Kredyt. 2 emn. 
a Je a a o S2lat 
x a s Sillat = —— 
4*/3*/e Banku hipot. . 
th l, 
©h'/, 


ah" .. 


3 
3 
3 
$ 


Gal. Bank Hipoteczny ,. . . G5, = —— 
Bank Galic. dła hsadlu i przem. od = 
Gal. Ziem. Bank Kred. , . . 450,— 
Bank Ziem. dla Gal., Sł. i Buk, —-— 
Polskie Tow. handlowe ,., . 
Tow. ake. Zieleniewski . . .. 
„Górka* Fabr. eementu. . , - 
Gal. akc. Zak). górm. „Siersga” =" 
WALUTY. 

Marki polskia e . « o- 
Marki niemieckie . . . . 

d rx drobne 
Ruble carskie po 100 Rb. 


torze maranan 
+  dumskie , . - . . 
Lei rumuńskie eF Y o 


T eg 
3] Bad 
| 


_ Str, 8, 


OBIADY domowe 


c 3 dań 5 koron. W abo 
aamencie opust, nl. Gołębia 
16, 1. p. 361 


Kupuję i sprzedaję 


` 

Pas da 
A ` 
` . 


złoto, srebro, brylanty, perły 

1 wszelką biżuteryę nową | 
A antyczna, orąz sztuczne | 
zęby. Płacę najwyższe ceny. 


Józef Cyankiewicz ||" 


TEMAT sa 4 Filia w KRAKOWIE, Plac Maryzcki L. 9. |- 

z "ar ema a 

(sklep NR 296 | Przyjmuje wkładki oszczędności i na rachunki bieżące | 

z oprocentowaniem po % do 21/2 0jo w stosunku fe 

Kupię garnitur mebli ; 5 
używanych lecz w do- OPN ka 
PON i zacyi Eskontuje weksle i udziela zaliczek towarowych. s 
atara oong, faf Sprzedaje asygnaty Skarbu polskiego i inne papiery E 
Ë wartościowe. a 

Do sprzedania ||| Załatwia wszelkie interesy wchodzące w zakres ban- |. 
Rower w dobrym sta- {f° kowy, jak: sprzedaż walut, przekazów it.p. 49 
nie oraz Fortepian E| ~ sl 
Wiadomość: ŁOBZÓW Ge az ÓW ŻA WA ZK Am WEJ AEK KA — ją 
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l lnżynter cywiiny dia hudowpictaa 
zaprzysiężony znawca sądowy 
Inż. WŁADYSŁAW SPANNBAUER 


udziela porady technicznej i wykonuje wszelkie po 

miary, projekty i kosztorysy z dziedziny inżyniery!. 
Krakow, ul. Sonieskiego L, 7. 

(od 8-ciej do 6-tej popoł.) 
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Lekcyj śpiewu solowego udziela 


STANISŁAW BURSA 


artysta-śpiewak, — kierownik 
koncesyconow. Szkoły śpiewu 


ut. Kapucyńska I. 3. ll. p. Telef. 257. 


Przyjmuje codziennie od godz. 56-tej popol 
Klasę gry forteoplanowej prowadzi 


ATE MARYA CZERWIŃSKA 


(E A TEKĘ BTY Rokk "UAE WRECZNENĘSEEN ŻE 
: Ważne P.T. za PO 


Z powodu trudności przewozowych 
oraz braku wagonów 


najwyższy czas 
z zamawiać obecnie pod zasiewy jesienne z braku in- 
z nych nawozów, by takowe na czas otrzymać,- 


- Kajnit, Sole potasowe wysokoprocentowe, 


: Gips nawozowy, bardzo skuteczay nawóz — 

£ padający się pod wszystkie uprawy i do każdej 

by. — Dostarcza się tylko całowagonowe posyłki 
każdego gatunku, 


Materyaly budowlane: 
WAPNO, CEMENT, GIPS murarszi i sztukatorski, 
DACHOWKA achesiowa, ASBEST, ZENIT. 

Wszystko tylko w ładunkach całowagonowych 
z szybką dostawą poleca. firma 


JAN BODUCH 


= Hartowna sprzedaż oraz skład nasion i nawozów 
= sztucznych, artykułów budowlanych i narzędzi rolnicz. 
ŻYWIEC, Rynek 22, obok kośc. farnego. 


109004044466460655 
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o POWSRZYSIWO Akcyjne we Lwowie 


iP" Już nacdesziy 
MASZYNY do PISA. 


różnych systemów, aparaty do powielania, oraz przybory do maszyn, 
prawdziwe amerykańskie radyrki (gusny) do maszyn do pisania, 
wstążki amerykaiskie i kalki. — CENY BEZKONKURENCYJNE. 


Wszelkie repuracye maszyn pisarskich wykonuje 
w najkrótszym czasie, starannie i po nizkich cenach 


RUDOLF NOWAK 


Kraków, ul. Grodzka 44. — Tel. 3541. 
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DZIENNIK POLSKI 


Galicyjski Ziemski | 


DYTOWY 
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warsztat reparacyjny. 
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| Nakładem Spółki Wydawniczej „Spójnia* | 
w Krakowie (Czysta 19) wyszła z druku | 
, niezmiernie aktualna broszura autora „Na 
| Skalnem Podhalu* 415 | 


Kazimierza AP a l 


„O Spisz, Orawę i Podhale“ 


Ceaa egz. 1-50. 
- Bo nabycia we wszystkich księgarniach. 
RIRA ARARA hh th ARAA 


OPŁATKI 


Kapsułki ,„Hygieniczne* do zamykania na 
sucho. Opłatki płaskie apteczne, okrągłe 
1 kwadratowe. Opłatki cukiernicze 


am = 


Kraków, Sławkowska 6 
Generalna reprezent. warszawskiej fabryki. 


«a 
RURSA PRAWNICZE 
„IU$” Rynek KRAKOV L. 2 „lUS” 


Sabbio przygotowana pus fachowe sily a) dẹ egaamipów 
il 
b) eg eP tijang laagan kr aa y ©. 


peri pima: tening r e i neag o yo oa 


O acasin alajaza pady 


A A 


Przygotowanie zbkw > ta do zmian polityczaych. 
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| Slaska Trenczyńskiego górn., Spiszu i Orawy 
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FR. LENERT 


najpoczytaiejszy. najbardziej rozpowszechnieRy 
Tygodnik humorystyczno-satyryczny | 
| wychodzi w KRAKOWIE pod redakcją 
Wacława Grabiańsk'ego. 


| Każdy numer bogato ilustrowany zawiera 
„doborową treść pierwszorzędnych autorów. 


Cena egz. I-20. 
Prenumerata kwartalna wraz z przesyłką K, 16— 
Adres Redakcyi i Administracji: 


| Kraków, Czysta 19. 
mac ==" 


„Przegląd kobiecy“ | 


dwutygodnik poświęcony sprawom 
405 kobiecym 
pod naczelną redakcyą IRENY $ŚLIWICKIEŚ 
PRM współudziale wyvitnych piór kobiecych stolicy 
i prowincji. 
Redakcya I przedstowicielstwa : 


| W WARSZAWIE (ul. Hoża L. 9), W KRAKOWIE (ul. Żwie- . 
rzyniecka L. 30) 1 W LUBLINIE 


i Prenumeratę kwartalną w kwocie 1% Koron przyj. | 
|  mują wszystkie księgarnie i Administracya główna: 
karep REKLAMA” Lublin, Kościuszki 8, skrzynka | | 
pocztowa Nr. GU. | 


Najlepsze miejsce ogłoszeń 
dla firm mających kobiecą klientelę. 
| | Ogłoszenia wprost do adiministracyi lub do ktorego: i i 
kolwiek Biura ogłoszeń. | 


-= | w M oy w ama oH 


Polskie kresy zachod.-połudn. 


Etnograficzna mapa © 


wyszła nakładem 

Księgarni S A. Krzyżanowskiego 
w Krakowie. 

Cena 6 Kor. -- 60 hal. dod. droż. -- 


OWE RENT FH 


Nadszedł większy transport 
oryginalnych szwedzkich wirówek Š 
do odtłuszczania mleka 387 
słynnej marki 


„SVECIA DIABOLO“ 


w wielkościach 70 itr. i 130 Itr: 
działałności na godzinę. 


Sprzedaż częściowa i hurtowna 


Biała-Bielsko 
ulica Główna L. L 
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N 
Ati Kapeliner i e 
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RREZAZNKAENRRENNANEZEMASEAMAKŃ 
Kursa maturyczne i uzupełniające 


„M ATUR g“ KRAKÓW «= 


Grodzka 32JII. 
przygotowują pad kierowalciwem tłachewem éo: 


1. Matury gimnazyalnej i realnej oraz seminaryalnej. 
2. Egzaminów wstępnych do poszezególnych klas oraz 
pojedynczych przedmiotów. 8. Korepetycye. Kurs ko- 
respondeneyjny dla zamiejscowych umożliwia dokładne 
i szybkie przygotowanie się do egzaminów bez potrzeby 
zmiany miejsca pobytu Najwybitniejsze siły, — Ceny i 
najniższe. Prospekty bezpłatnie. = Informacje i i zgło- 
szenia w kancelaryi kursów codz. od 11—92 i 4—0. 
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